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Dnia 10 (22) Lipca. ~  Rok 1854. .^ 188. Jutro, Śgo Apolinara B.

Jutro, Imieniny J e j  C e s a r s k i e j  W y s o k o ś c i ,  W i e l k i e j  
X i ę ż n e j O ł g i  M i k o ł a j e w n e j , Małżonki J.K. W .Xięcia  
K a r o l a  Następcy Tronu W irtembergskiego; ora* Imie­
niny J e j  C e s a r s k i e j  W y s o k o ś c i  W i e l k i e j  X i ę ż n i c z k i  
O l g i  K o n s t a n t y n ó w n e j .

Jutro, w Kaplicy W W. Panien M iłosierdzia  przy u li­
cy Tamka, odprawiać się będzie doroczne Nabożeństwo 
Śgo W in c e n t e g o  a Paulo, Fundatora Sióstr Miłosier­
dzia , z wystawieniem N. SAKRAMENTU, Nieszpora­
mi, Proce8sjami, Kazaniem w czasie Summy i Odpu­
stem zupełnym.

Dziś o godzinie 6ej rano, JW. Jenerał-Adjutant Hra­
bia Rudiger, Sprawujący Obowiązki N a m ie s t n i k a  Kró­
lestwa, udał się na parostatku W isła, do Twierdzy No- 
wogeorgiewskiej.

Wiadomość z  Morza Białego.
D. 22go Czerwca, fregata szrubowa nieprzyjacielska 

podeszła do wyspy Mudjugskiej, na przeciw samej latarni 
morskiej, i wysłała sześć uzbrojonych szalup dla robie­
nia wymiarów. Nieprzyjaciel powitany został ogniem  
dwóob dział polowych, pod dowództwem Praporszczy- 
ka Bałdiua, i ogniem karabinowym komendy łodzi ka- 
nonjerskich, pod dowództwem Lejtnanta Tweritino- 
wa. Wtedy fregata rozpoczęła ogień, lecz kule jej albo 
uie dosięgały, albo przelatywały po za naszych ludzi. 
Jedna kula trafiła w latarnię. Wkrótce nieprzyjaciel 
oddalił się. Z naszej strony nie było ani poległych aoi 
ranionych.

W ostatnich czasach, nieprzyjaciel wziął statki kupie­
ckie: szkuuę u W ołga” (szyper Antonow), dwie łodzie 
włościanina Sitkina i mieszczanina Łomowa, oraz łódź 
»S. Mikołaj”, włościanina Kornoposowa. Statki te, były 
po większej części naładowane mąką. Niektórych ludzi, 
na tych statkach znajdujących się, nieprzyjaciel wypu­
ścił. Szkuna » Wołga” należąca do mieszczanina Kiem- 
skiego Wasila Antonowa, szła do Norwegji, i miała świa­
dectwo Konsula Norwegskiego, lecz Anglicy wypra­
wili ją do Anglji, oświadczywszy właścicielowi statku, 
że świadectwo napisane na prostym a nie na stemplo­
wym papierze i dla tego nieważne, i że obok lego szku­
na wybndowaua tak doskouale, iż może być statkiem 
wojennym. (Ruski Inwalid).

D yrektor Gimnazjum Realnegow W arszawie. Poda­
je do wiadomości osób interesowanych, iż zapis Uczniów 
do tegoż Gimnazjum na rok szkolny 1854/s, rozpocznie 
się z dniem 20 Lipca (1 Sierpnia) r. b., i trwać będzie 
codzieunie, wyjąwszy dnie świąteczne, od godziny 9 do 
12 z rana t. m. i r. Uczniowie, którzy wupłynionym roku  
szkolnym 1853/4 już uczęszczali do Gimnazjum, chcący 
się zapisać na r. b., winni się zgłosić osobiście najdalej 
do dnia 26 Lipca (7 Sierpnia) r. b.j spóźniający się, sami 
sobie winę przypiszą, jeżeli ich miejsca przez nowych 
kandydatów zajęte zostaną. Nowo-przybywający do kia-

sy Yej, zgłosić się winni do examine w dniu 24  Lipca 
(5 Sierp:) r. b., a do klassy lej i innych,w dniu 26/ i  b- na- 
Zapis uczniów do Szkół Powiatowych Realnych w W ar­
szaw ie, w wyżej oznaczonym terminie odbywać się bę­
dzie. Każdy z nowo-przybywających kaudydatów tak do 
Gimnazjum Realnego, jako też i do Szkół Powiatowych 
Realnych, obowiązany jest przy zapisie złożyć: 1) Me­
trykę urodzenia; 2) Świadectwo szczepionej ospy; 3) 
Świadectwo od Władzy Policyjnej, że jest zapisany do 
xiąg  ludności, jeżeli niema skończonych 14 lat wieku, 
lub xiążeczkę legitymacyjną jeżeli skończył lat 14; 4) 
Świadectwo pochodzenia; 5) Świadectwo szkolne, jeżeli 
zgłaszający się już uczęszczał na nauki do jakiego Za­
kładu naukowego Rządowego lub prywatnego.—  Asse- 
sor Kolleg: Łyszkowski.—  Za Sekr: Gimn:, Sekretarz 
Guber: Mirowski.

Z a rzą d  W arszawskiego Ober-Policmojstra, wezwał 
Bronisława Jezierskiego, b. Tłómacza Rządu Guber- 
ujalnego Lubelskiego, który w miesiącu Maju r. b. 
z mieszkania Rodziców swoich z domu Nro 1227 w y­
dalił się, i zapewne zbiegł za granicę, ażeby w ciągu 
6ciu tygodni od daty obecnego wezwania, zg łosił się 
do najbliższego Urzędu Policyjnego i bytność swoją za­
meldował; a to pod rygorem art. 340 i 341 Kodexu 
kar główoych i poprawczych.

Prokurator Królewski p rzy  Tryb: Cyw: Gub:War- 
szaw skiej w W arszawie. —  Zawiadamia, iż w d. 10faz 
Czerw: r. b., między godziną 6tą a 8ą wieczorem, w po­
dróży koleją żelazuą z Łowicza  do W arszawy, zgubio­
ną została pieczęć  Urzędowa, do Antoniego Osińskie- 
go Komornika należąca, w skutku czego inna nowa ta­
każ pieczęć wydaną mu została. Wzywa przeto każde­
go, ktoby zsginioną pieczęć znalazł, aby ją w biurze 
mojem złożył; Władze zaś niewłaściwego użycia tako­
wej pieczęci przestrzegać raczą.—  A. Sadkowski.

Doszła tu z Petersburga  smutna wiadomość, że d. 
26 Czerwca (8go b. m.), umarł w tej stolicy, JW . Jan 
Hrabia Woronoow-Daszków, Rzec.zy wisty Radca Tajny, 
W ielki Mistrz Obrzędów Dworu JEGO CESARSKO- 
KRÓLEWSKIEJ MOŚCI, Członek Rady Państwa w De­
partamencie Spraw Królestwa Polskiego, Wice-Prezes 
Kapituły C e s a r s k o - K r ó l e w s k i c h  Orderów, Kawaler 
wielu Orderów C e s a r s k i c h  i zagranicznych, b. Poseł 
NAJJAŚNIEJSZEGO PANA przy kilku Dworach. Do­
stojny Zmarły, był Ojcem JO. Xiężuej Teodoro wejTFar- 
szaw skiej, Hrabiny Paskiewicz-Erywańskiej, Syno­
wej JO. Xięcia N a m ie s t n i k a .

Równie jak w wielu innych stolicach Europejskich, 
tak też i v:W  arszaw ie, imię Borsiga, jednego z pier­
wszych fabrykantów machin w Berlinie, stało się na­
der popularnem i powszechnie znanem. Najznakomit­
sze zakłady tutejsze, posiadają ślady istnienia fabryki 
jego w Berlinie, a kursującym po kolei tutejszej wago­
nom, przewodniczy nie jedna lokomotywa Borsiga. 
Człowiek ten przed laty 30tu przybywszy do Berlina,



wszedł jBko czeladnik do jednego warsztatu mechani­
cznych narzędzi, a w łasną pracą, przemysłem i zdolno­
ściami, wydobywszy się na wierzch, w dwudziestu kilku 
latach założył fabrykę żelaza i machin, w której do 
3,000 robotników zatrudniał. Do pół tysiąca lokomotyw 
z ten derami, wyszło z zakładu jego. Borsig  ożywił 
przemysł całego swego k raju ,  i? postawił go na takim 
stopniu, że śmiało wytrzymuje współzawodnictwo z za­
granicą. To też śmierć jego, która w tych czasach n a ­
stąpiła w Berlinie, całe miasto wzruszyła, a dzienni­
ki zajęte są  opisami pogrzebu, do jakiego dały mu 
prawo zasługi jego. Dziesięcio-tysięczoy orszak samej 
czeladzi fabryk Berlińskich, postępował za trumną, a 
pojazdy dworskie, wysocy urzędnicy, rzemieślnicy, s ło ­
wem ludzie wszelkiego stanu, dopełniali tego żałobne­
go obchodu, którym pragniono uczcić pamięć człowie­
ka, wyniesionego własnemi zdolnościami i poczciwo­
ścią po-nad tylu innych.

Woda na Wiśle pod W arszaw ą, nie przestaje przy­
bierać. O.ile nawet sądzić dziś możemy, to przybór ten 
jeszcze się zwiększy, albowiem odebrana wczoraj z Gó­
ry  P u ław skiej sztafeta, przywiozła nam wiadomość, iż 
W isła  tamże dnia onegdajszego do godz: 2ej z południa, 
wzniosła się do wysokości stóp 13 nad zero. Pouieważ 
ten przybór, oddziała także na wzniesienie wody i u nas, 
przeto zwracamy na tę okoliczność uwagę mieszkańców 
powiśla. Dziś stan wody na W iśle  pod W arszawą, stóp 
12 cali 4.

Do czynności odbyć się mających przy zwijaniu 
23 ,500  numerów, składających 84 loterję klassyczną, 
tudzież zwijaniu wygranych do klassy lszej, oraz obli­
czaniu do kó ł powyższych numerów i wygranych, jak 
niemniej przy samem ciągnieniu lszej klassy, zapro­
szeni zostali następujący Obywatele tutejszego m ia s ta : 
W W. Stanisław Lesser, Xawery Schlenker, Michał 
Pfanhąjizer, H enryk Kremky, Roch Kamelski, Józef 
D yzm ański, Wilhelm Zeuschner, Alexander Lentzki, 
P aw eł Jaworski, Stefao Neubauer, Samuel Krause, i 
F ryderyk Heinrich.

Z powodu rozpoczętych robót około rozbiersuia do­
mów przy ulicy Zakroczym skiej położonych, z rozpo­
rządzenia Władzy Wyższej, przejazd tąż ulicą w prze­
strzeni od ulicy W ójtowskiej do' cytadelli, zamknięty 
został.

Znany powszechnie (artysta, malarz. P. Alex: Lesser, 
pracujący głównie jako historyk, już powrócił z zagra­
nicy do W arszaw y. Ścisły przegląd wszystkich dzieł 
sztuki w jakie tylko obfituje Berlin  i Drezno, oraz inne 
miasta niemieckie, był celem podróży P. Lessera. Do­
pełni wszy zaś tego z pra wdzi wero. za miłowaniem artysty, 
zabierze się na nowo do pracy i wzbogaci nas zapewne 
nie jednem dziełem, które będzie niejako owocem owych 
ponownie zebranych zagranicą zasobów.

Xięgarnia R . Priedleina, przy ulicy Senatorskiej, 
N° 460, otrzymała następujące nowości: Paca: Obraz 
dworów Europejskich, n a  początku X V II wieku, ra. 1 
kop. 50; Biernackiego: D okładny p raktyczny  Ogro­
dnik, w miesięcznych zatrudnieniach przedstawiony, 
rs. 2: k:. 85; Br: Kam ińskiej: Podróż malownicza  po 
najciekawszych okolicach ziemi naszej, podług Hum- 
boldtai innych- znakomitych podróżnych i badaczy na­
tury, rs. I kop, 427*5 Vogla i Brennecke: R achunki

praktyczne , przełożone na język polski, przez J. Zabo­
rowskiego, część Isza, kop. 227*) E lektra , tra jed ja  
Sophoklesa, przekładania A. Małeckiego.

Jutro, słońce wstępuje wznak Lwa, i od jutra za dwa 
miesiące koniec lata, a początek jesien i.

Nader poszukiwane w Niemczech dzieło, za dowód 
czego służy czwarty nakład tegoż, pod tyt: Nowy i p ra ­
ktyczny  sposób dla Gospodarzy w iejskich, nieobezna- 
nych z  w eterynarją poznawania i leczenia chorób 
zw ierzą t domowych, obecnie wyszło zd ru k u  w prze­
kładzie polskim, i jest do nabycia we wszystkich zna­
czniejszych xięgarniach w W arszawie. Dzieło to z 400  
blizko stronnic składające się, i ozdobione stosownemi 
rycinami, wyszło w jednym tomie z drukarni J. Unger. 
Cena rs. 1 k. 50.

W d. 4  z. m., odkryto w Obserwatorjum w Gcttyn- 
dze, kometę, która według dopełnionych obliczeń, w d. 
22 z. m., znajdować się miała, w punkcie swoim przy- 
słouecznym. Trudno ją  dojrzeć okiem nieuzbrojonern. 
Perjód jej powrotu naznaczony jest na lat 397; jakoż 
miała już być widzianą r. 1457. Wpływowi tego ciała 
niebieskiego na planetę naszą, przypisują niektórzy 
teraźniejsze niepogody.

Doia 16 Września r. b., odbędą się w dobrach JW . 
Witolda Hra: W olłow icza, w W asilewiczach, w Gub: 
Augustow skiej, w yścig i konne, których program jest 
następujący: I. N avigator stakes, 2 wersty Panowie 
jadą beż zrównania wagi, konie wszelkich krajów i 
wieku, tór bez zawad, 25 dukatów stawki, zwycięzca 
dostaje stawki i puhar z portretem N avigatora, ofiaro­
wany przezHr: Witolda W olłow icza. II. H urdle race, 
30 dukatów stawki, Panowie jadą półtorej wersty, 2 0 0  
fuo: W arszaw skich, waga normalna, trzy barjery 4  sto­
powe i dwa rowy,zwycięzca dostaje stawki. III. Steeple 
chase, sześć wiorst jadą Panowie natorze  wytkniętym, 
przez dwóch sportsmannów, 35 dukatów stawki, konie 
wszelkich krajów i wieku, 160 fu: W arszaw skich, waga 
normalna, zwycięzca dostaje s tawki.— Nazajutrz to jest 
doia 17 Września, urządzony będzie w yścig dla char­
tów, 10 dukatów stawki, wszystkie stawki tak jak i pu­
h a r  na nagrodę wystawiony, dostaje Właściciel oharta 
zwycięzcy. Zgłaszania koni i chartów  przyjmowane są 
w W asilewiczach  dnia 15 Września r. b. W wyścigach  
pod I, II, III, jeżdżą Panowie w kolorach^

W Szkole Wyższej żeńskiej, przez Józefę W iśniew ską  
w mieście Częstochowie utrzymywanej, kurs nauk roz­
pocznie się zd .2 9  Lipca (10 Sierpnia) r. b.

Często bardzo wśród lata zdarzają się wypadki ober­
wania chmury, co staje się powodem nadzwyczajnych 
klęsk, zalania pól i wezbrauia rzek. D nas w r. b. nie 
słychać nigdzie o podobnym wypadku, gdy tymczasem 
z listu pisanego z W'. X. Poznańskiego, donoszą nam, 
iż wypadek ten zdarzył się pod Odolanowem. Cała la 
okolica zalanąZostała, a skutkiem wezbrania ztego powo­
du i wystąpienia z łożyska rzeki B aruz, wszystkie pola, 
a zmiemi i plony roln ika woda zatopiła.

Nakładem Xięgarni Hen: Natansona w W arszawie, 
wyszło dzieło p. t: Nowe listy o Chemji, zastosowanej 
do przem ysłu  fz jo lo g ji i rolnictwa, przez Dra Justus,? 
Liebiga; przełożył Ludwik Nalansdn  Dr Medycyny; 
1 tom, 8ka; kop. sr. 90. Jest do nabycia we wszystkich 
xięgarniach krajowych i zagranicznych.



W tych dniach; otworzony został na P ra d ze , zaraz 
za mostem na lewo, pod Kr 4 17  b, nowy ogródek; gdzie 
prócz p iw a  baw arskiego  i różnych przekąsek, tak po­
żądanych od osób powracających z kąpieli,  dostać także 
można przy rychłej usłudze nabiału .

8urs wczorajszy: za pó ł-im perja ły , żąda ją.rs. 5  kop: 
25; za lis ty  zastaw n e  l i g o  Okresu oprócz kuponu, żą ­
daj? rs. 14  kop:897z; U lgo  Okresu, żądają rs. 1 4  kop: 
83, dają rs. 14 kop: 80; kupoa kop: 4 5/b .

Jutro, w B ielanach . jeżeli pogoda posłuży, wielka  
orkiestra grać będzie. W bufecie urządzonym, wszelkich  
potraw i napojów  dostać będzie można.

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości, Panna Łapińska, 
przedstawiła rolę G razie lli, w dramie tegoż nazwiska.  
Po pierwszęm już wystąpieniu na scenę lej młodej ar­
tystki, mieliśmy sposobność ocenić jej znakomite zdol­
ności dramatyczne;' dziś serdecznie się cieszymy z szyb­
kiego ich roz woju. Rola G razielli, nie jest tak łatwem  
jadaniem, aby się z niego lada ta lencik  godnie w y w ią ­
zał; to trzeba obfitego źródła uczucia, i wrodzonego ta­
lentu, a Papna Ł apińska  odpowiedziała tym warunkom. 
W jej grze aiewidzieliśmy owych urutynaw anych  na ró­
żnych wzorach formułek, widzieliśmy tylko G razie ltę , 
słyszeliśmy g łos  jej serca! Słow em  wczorajsze wystą­
pienie zapowiada ja t  świetne stanowisko zajmie Pan­
na Ł apińska  na scenie naszej. Po ukończeuiu przywo­
łani zostali: Panna Ł apiń ska  i P . S tolpe  po 2-kroć; 
po Kom: S to lik i M agnetyczne, P. Ż ółkow ski, 2-kroć; 
po Rom: B rylan ty, Panna Ciem ska  i P. Kom orowski 
po 2-kroć, oraz P. Dam se.

A n g l j a . Z  Londynu 5 go L ip c a .—  Nowe posiłki dla 
armji W schodniej udadzą się wprost na morze Czarne, 
nie stając w Malcie. —  Z Portsm outh  piszą, że sześć  
wielkich parostatków odpły wa do Cherbourga, by za­
brać 6 ,0 0 0  Francuzów  przeznaczonych na morze B ał­
tyck ie . — D auntless  o 34  działach odpłynął na B ał­
tyk .— O kryty . R oyaJW illiam  o  120 działach, St. Vin­
cent o 104, H annibal o 84, Form idable  o 84 , otrzy­
mały rozkaz przygotowania się do przewozu w o jsk .—  
A lg iers  o 91 działach, odpływa na morze Czarne, dla 
zluzowania B ritan ia  o 1 2 0  działach; ten okręt wróci  
do A n g/ji. osadę jego przeniosą na R oya l A lbert o 120  
działach, który będzie flagowym: okrętem Admirała  
D undas. —  Z powodu poruszenia flot ku K ron sztado­
w i, T m e s  dowodzi, że Admirał N a p ie r nie miał wcale  
zamiaru attakowania tej twierdzy, chciał tylko ofiaro­
wać bitwę flocie R ossy jsk ie j i  zrobić rekonesans .—  
H erald  donosi; że Admirał N apier  zażądał wojsk do 
wylądowania, i dowiódł, ż e ’ mu nie podobna attakowae 
R ossjan  bez silnej flotty rezerwo: na kanale La Manche; 
Admiralicja rozkazała zebrać na kanale flolfę, któ­
ra składać się będzie: z 3ch: okrętów po 120  dział, 
s  2ch po 104, z 2ch po 91 . z 3ch po 84, z 1 o 80 , z 1 o  
72. z fregaty o 80  działach, z trzech fregat od 3 0  do 24 ,  
z dwóch fregat szrubowych of16, z brygu o 2 6  i z dwóch  
parostatków po 8  i po 6 dział. (Jour: de St. Pet:).

A b s t r j a . W iedeń 6go L ipca .— W  tych dniach P o­
se ł  Turecki miewał częste konferencje z Posłem.A ngiel­
sk im .— Dwa parostatki an gielsk ie  wojen oę, osiadły  
na mieliźnie przy ujściu D unaju,—  Feldzeugmejster  
Hess, w dniu.T b. m. udał się do P esztu  i ztamtąii wy-

jedzie do Sem lina .—  Część p o g ra n icza  w oj­
skow ego  została uruchomioną i wcielooą będzie do 3  
lu b 4ej  armji.—  Wyjazd Hr: Schlick  do4ej (północnej)  
armji, naznaczony jest na 10 Lipca. (J. de St. P.)

$ .  Cesarz A u strjack i, mianował Rzeczy wistym Szam- 
belanem dworu swego, Antoniego Hrabiego Ledócho- 
w skiego, Rotmistrza Gwardji Huzarów J. C. K. A p o ­
s t o l s k ie j  Mości. (Czas.)

D a n j a . —  Z N yborga  piszą pod dniem 2  b. m., że od 
tygodnia co dzień przepływają tamlędy nowe okręty  
wojenne lub przewozowe do flot morza B ałtyckiego. 
Zapowiadano wkrótce przepływ okrętów z wojskiem  
do w ylądowania.—  W twierdzy Dreikronen  garnizon  
pow iększono o 5 0 0  artyllerzystów; wieziono tam w iel­
kie zapasy amunicji. —  Gabinet p ow oła ł do służby  
czynnej wszystkich Oficerów piechoty, zaliczanych do 
rezerwy. —  Nad B ełtem  uzbrojono twierdze Holken- 
hacn  i S/ipshavn . (Jour: de St. Pet:).

Z  P a ryża  3  Lipca. — Wysłano rozkazy do M alty, 
dotyczące przepły wu tamtędy 4 0 ,0 0 0  wojsk francuzkich , 
co uważają nietylko za prawdo-podobue, a leza  bardzo 
bliskie .—  O bózpołuduiowy, którego utworzenie wstrzy­
mano z powodu epidernji, teraz przyjdzie do skutku; 
wojska już ruszają.—  W Tulonie pułk 46  piechoty, o- 
trzymał rozkaz odpłynięcia do Gallipoli. Spodziewają  
się wkrótce Cesarza w tym porcie, który ciągle bardzo 
mocno uzbrajają.—  Jakkolwiek wysyłka wojsk wstrzy­
maną jest na chwilę, wszystkim statkom przewozowym  
kazano się zebrać w Turonie. Pułki rozmaite wewnątrz  
F ran cji formują bataljony wojenne, zdaje się. że po­
słani będą na południe.— Admirał Bruut, ma być mocno  
słaby.—  Okręt H enri I V  odp łyną ł do Gallipoli z Jeoe-  
Ta)em .Levaillant i jego sztabem, oraz oddziałem wojsk.
—  Z K onstantynopola  donoszą, że Xżę Napoleon, od­
p łyną ł do W orn y  w d. 2 3  a Marszałek St. A rnau d  w d, 
24;. skoncentrowano w W a rn ie5 0 ,0 0 0  wojska. Jenerał  
Bosquet, maszeruje z Adryanopolu  od Szum li. Floty  
ciągle stały na jednym punkcie .— F rancja  dostawia woj­
ska na Bałtyk; A nglja  okręta do przewozu; dowodzić 
będzie tym korpusem Jenerał B aragu oy d'H illiers;  od­
płynie on po odbyciu przeglądu pierwszej, dywizji, któ­
ra wraz z nim udaje się,.— 4 ,0 0 0  baszi-buzuków , F ran ­
cja  wzięła na swój żołd, dowództwo oddała Jenerałowi  
Jussuf; ta brygada ma być zawiązkiem jazdy nieregu­
larnej, która uorganizowaną będzie na wzór gumu a l­
g ie rsk ie g o .—  Nie,słychać już o dymisji P. Drouyn de 
Lhuys, który jest zaciętym stronnikiem wojny; przez 
czas jakiś Cesarz miał jednak myśli bardziej pokojem  
tchnące.— Nikt tu nieprzypuszcza,by floty ba łtyck ie  ude­
rzyły na K ron sztad t, ograniczą się tytko na rekonesan­
sie tej twierdzy; jeżeli zaś Mocarstwa Zachodnie  niezdo- 
łająi wciągnąć S zw ecji do związku, to wyślą na B ał­
ty k  wojska lądowe. (J. de St. Pet:).

G r e c ja .-— P .W en dland, Sekretarz prywatny Rróla  
opuścił A teny  za urlopem; pomimo nastawań M in i­
strów, Rról nie cnciał mu dać dymisji.—  Z S m yrn y  do­
noszą, że rozboje morskie bardzo się powiększają; do  
tego portu ciągłe wiele wojsk francuzkich  przybywa.
—  Mianowano komisję śledczą, która ma sądzić po­
wstańców. Spiro-M ilios, osadzony z o s ta łw  fortecy.—  
Ciągle się formują bandy łiozue na trrltorjam  greckim ; 
by się połączyć z Jenerałem H a d żi-P ttro  w Tessalji.
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Z Lam ia  donoszą, że^dowódzca ten wziął szturmem Tri- 
kala , i że w głównym meczecie odśpiewano T e  D eu m . 
Tak on jak kilku innych dowódzców powstania, miało 
oświadczyć', że nie wrócą do G recji. Jenerał K a lerg i 
chce wysłać na granicę wszystko wojsko rozporządzal- 
ne, by wstrzymać wychodźtwo na pomoc powstańcom. 
(Gaz: Augsb:).

P b u s y .—  Z  nowej pożyczki Ministrowi oddano dwa 
miljony talarów na kupno kooi, a 3 miljony na uzu­
pełnienie uzbrojenia arlylerji.—  Z e it  oblicza, że dla 
wzmocnienia pułków linjowych p ru sk ich , potrzeba ku­
pić do 30 ,000  koni; każdy z 9ciu pułków artylerji po­
trzebuje 2 ,300  koui; każdy z 38 pułków jazdy, po 100 
koni przynajmniej; co m ero  kosztować może do P /z .  
miljona talarów; w to się nie liczą konie pociągowe, i 
parków, etc.—  Król w dniu 4 otworzył na nowo uroczy­
ście Radę Stanu w zamku B erlińskim  i wprowadził do 
niej Xcia F ryderyka- W ilhelma  syna Xięcia Następcy 
tronu. (J. de St. Pet.)

T u hcja . Konstantynopol 22  C zerw ca : Codzień tu  
wojska przybywają albo z G alipoli albo wprost z F ran­
c j i  i A lg ierji; udają się one natychmiast na morze 
C zarne. Dywizja Xięcia Napoleona , i brygada dołą­
czona do niej przez Sułtana, już odpłynęły, z wyjąt­
kiem pułku jazdy, który ruszył lądem. Z Adryanopolu  
dywizja Jenerała Bosquet ruszyła do W arny; dywizja 
jazdy otrzymała polecenie trzymania się w gotowości, 
by raszyć za pierwszym rozkazem. —  Flota Admirała 
B ru at, jeszcze nie przybyła, ale codzień jest spodziewa­
na; wiadomo bowiem, że na nią czekają w B alozyku .—  
Urządzonym zostanie telegraf między K onstantynopo­
lem , W arną, Szum ią, W iddynem , Adryanopolem  i G ali­
poli; F rancuzi tę robotę prowadzą; w ten sposób prę­
dzej mieć tu będą wiadomości z placu; dotąd wprzód 
one dochodzą do Londynu  jak tutaj.—  Z eit donosi, że 
przedoia straż Omera, pod dowództwem Muszyra Izm ai-  
la  Baszy, w d. 15 przybyła do Kasiu  na pierwszych 
wzgórzach Balkanu; inne dywizje dowodzone są przez 
Hasan  Baszę, Selim  Baszę i Fudik  Baszę. —• W Gali­
po li, w skutek pijatyki przyszło w d. 14 do bójki m ię­
dzy F rancuzam i i A n glikam i, ale na drugi dzień po­
bratano się znowu.—  Z W iddyn u  w d. 30, wyprawiono 
na 20tu statkach żaglowych wszystkie zbywające tam i 
w K alafacie, namioty i działa do R u szczuku , gdzie ma 
stanąć Jlua kwatera Omera B aszy.— Wszystkim woj­
skom nieregularnym z M alej W ołoszczyzny, kazano się 
udać do W idynu, N ikopoli i S ystow a, zkąd dalej D u ­
najem  wysłane zostaną.—  Z W arny  donoszą, że 
w dniach 21 i 22, słyszano działa w kierunku Szum li; 
JenerałCanrobert wysłał dla tego szwadron dragonów 
na rekonesans. W W arnie  wojska sprzymierzone robi­
ły  przygotowania do marszu; liczono ich na 50 ,000  lu­
d zi.— Armji sprzymierzonej brak jeszcze artylerji po­
trzebnej i pociągów; posunięcie więc ku D em o, ma na 
celutylko zrobienie miejsca innym wojjkom. (Gaz:Aug:);

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Albertów Anna Żona Gub: Cyw: z Piotrkowa nr 625; Błeszyński 

Edm: Ob: z Niwy nr 584; X. Dmochowski Jan Pleban z P rzy tu l nr 
625; Gostomski Hier: Ob: z Brzostowca nr 584; Garszyński Jńz: b. 
Sędz: Appel: z Gorzędowa nr 625; Kosiński Jul: Rad: Stanu Prezes 
Tryb: z Radomia nr 739; Oborski Maxy: Oby: zProszew anr 1257;

Orłaj Micb: dym: Jen:-Major z Piekar nr625; Puszczyn Wsiewołod 
Jen:-Major z Siedlec nr 570; Pieniążek Hen: Ob: z Główna nr 2779; 
Podberejki Mich: Oby: z Gub: Wileńskiej nr 625; Wintzengerode 
Teodor Jeae:-Major z Lublina nr 570.

U-'yjechali: X. Butkiewicz Bonawentura Rekt: Akademji Duch: 
Rzymsko-Katolic:, Administ: Dyecezji August:, do Sejn; Berski Pr: 
Jene:-Major, i Bontemps Zofja Żona Pułko: do Gołomina; X. Ga­
wlikowski Igo: Pleban do Gołębia; Iwanowski i Jełowiećki dym: 
Sztabs-Kapi: do Petersburga; Leszern Teod: dym: Jene:-Major do 
Lubani; Trompowski Podpułk: do Chełmna.

P rzyjechali Koleją ze la zn ą : Pribitkow  Alex: Sekr: Kolegjal: 
z Wenecji nr 570.

(F yjechali koleją ze la zn ą : Eberlin Edmund Kup: do Lipska; 
Grootten Zeneida Przełożona Instytutu Alexandr: W ychowania Pa­
nien, do Częstochowy; Gerhardt Pułko: do Prus; Lanci Franciszek 
Budown: do Krakowa; Łuszczewski W acław  Kamerju: Dw: JEGO 
CESARSKO-KROLEWSKIEJ MOŚCI, do Niemiec; Siemens Ernest 
W erner dym: Poruez: W ojsk Pruskich, do Berlina; Wilkoszewski 
Józef Oby: do Krakowa.

SJOKIJESIEBilJl..
Rsr. 10 Nagrody.—  Zaginęły z Portmonetką KIHPONłf od 

Listów Zastawnych, to jest N r 316,023 i 269,427 lit: D.; 246,363, 
215,111, 218,688, i 239,967, lit: C; przytem rsr. 10 biletem ban­
kowym; oraz N r 14,365 pół-Losu od Loterji do k lassy le j wzięty 
w  Kantorze Kohna, w Częstochowie. Łaskawy znalazca raczy zgło­
sić się do Handlu P. Fux, w Częstochowie, lub do P. Rajtarskiego, 
w  W arszawie przy ulicy Elektoralnej.

Nagrody Rsr. 2 .— Dnia 20 b. m. w przechodzie ulicą Królewską 
od rogu ulic Marszałkowskiej i Królewskiej, około ogrodu Saskiego, 
placem przed Kościołem Ewaogielickim, przez dom JW . Jene: Kra­
sińskiego, do Gimnazjum Realnego, zgubione zostały 2DOWO- 
D Y  Służby W ojskowej, na papierze bez stępia, w języku rossyj- 
skim, Andrzeja Wesołowskiego, Syna Łukasza, dymiss: Żołnierza 
3goEkwipażu Łastowego floty, t .j. A ttestat wydany mu w Kwie­
tniu 1853 r. w Kronsztadzie, opatrzony pieczęcią i podpisami, i Ko- 
pja podobnego innego Attestu z daty wcześniejszej. Łaskaw y Zna­
lazca raczy takowe oddać właścicielowi zostającemu obecnie jako 
posługacz, przy Szkole Powiatowej Realnej w W arszawie, przy ul: 
Królewskiej, lub w Kancellarji tejże Szkoły, gdyż te są dla niego 
bardzo ważne.

Podpisany Rejent, sprzeda przez publiczną licytację w  d. 12 
(24) Lipca r. b. o godz: 9ej z rana, w  domu JW . Kuczyńskiego 
pod Nr 413e, Meble i ozdoby pokojowe, zajmujące mieszkanie 
JW . Doroty z X iążąt Jabłonowskich Hrabiny Krasińskiej, za go­
towiznę po przybiciu natychmiast płacić się winną. —  B rzozow ­
ski, Rejent.

W  jednem z znaczniejszych miast w  Królestwie, wakuje kon­
dycja na P O M O C N I K A ,  do Apteki. Wiadomość w  handlu 
M aterjałów  Aptecznych W go J. Mrozowskiego, przy ulicy Pod­
wal Nro 482. j

Aby uniknąć pomyłki, ogłaszam, że od czasu przybycia me­
go do Królestwa Pols:, a mianowicie od dnia 15 Listopada 1847 r., 
aż do dzisiejszego dnia, jeżeli były dla mnie deponowane przez 
kogokolwiek pieniądze lub jakie efiekta, ani z Królestwa, ani leż 
z zagranicy, wcale żadnych jeszcze nie otrzymałem.—  W'arsza- 
wa d. 18 Lipca 1854 r . ,  Ulica E lek to ralna 'N r 7 8 5 .—  Fryde­
ryk  Stiller .

Potrzebny jest w obowiązki KA SIEK BlfN BR A, Nie­
miec rodowity, w pewnym wieku, któryby poprzednio już słu­
żył w jakim porządnym domu i mógł wskazać osoby •od któ- 
rychby można powziąźć wiadomość o jego konduicie. Mający 
wyżej wskazaną kwalifikację, stawić się może u JW . Senatora 
Pogodio, w hotelu Saskim pod Nr 8.

W yźeł młody, czarny, z białemi-odmiaHami na 
piersiach i łapach, z krótkim ogonem, zaginął. Kto- 

if r  l | TN by o nim miał wiadomość i odprowadził pod Ner 
1565a, przy rogu ulicy Brackie} i Chmielnej, do Właściciela do­
mu, otrzyma przyzwoitą nagrodę.

Dziś rano ciepła stopni 15. Wczoraj wpołudnie21.
TEATR WIELKI. Jutro, Na żądanie Asm odea.
TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, P ierw sze  dni po llubie. M a j­

ster  i C zeladnik, (wznowienie).
W  Drukarni Kurjera W arsz:.—  Wolno drukować. W arszaw a d. 10 (22) Lipca 1854 r . —  Cenzor, F. Sobieszczański.


